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KWIATY Dl KA,HLUSZY 
P·O LEC A Fabryka 
Kwiatów Sztucznych 

ELŻBIETY KIEFFER 
Warszawa, Długa 46 m. 5, 1-sze piętro 

Nagrodzona złotym małym medalem na wystawie „KRÓL ES TWO MODY". .... ..._ 

Tow.Naukowe Jutro o godz. 5r;2 po południu ODCZYT p. Ludwika Włodka na temat1 „EMIGRAN· 
Cl POLSCY W STANIE PARANY i SĄSIEDNICH W BRAZYLJI". Liczne przezrocza • 

T. 
.Tcś li ci życie mile, jeżeli nic 

chcesz go sobie znlrll\nić, w dosłow-
11y111 l.t>go s lowa zunczeniu, Io ni e 
'vchodź w bliższe, zażyle s losunki z lu­
dźmi o p1·zcciwnych Lwoirn życiowych 
Jll'Zl'konaniuch, a już pod żadnym po­
zui-1•m nir zn1nirszknj pod jednym da­
chem z lakim, klóry „chodzi innemi 
drogami " jak ly. 

WiQC jeśliś wykszto.Jcony, masz 
umysł ol.warly, nniknj jak ognia Lę­
pych głupców i nicdonków. Nic wchodź 
z nimi w dyspuly, nic pouczaj. Milcz, 
milcz, nawel gdy czame nnzywnj:i bin­
.tym n slonia muchą. 

.Tdli~ szcze i-z0 r0łigijnyrn nie s ly­
k::i.j się, nie pozwalaj sobie 11a znży­
~ość z niewien:ącym. Pamięlaj że roz­
sr1dni Indzi e prawdQ L'Cligijn:i zacho-
wu,h dla siebi e. · 

Skarn wiesz co lo jesl hygiena 
ciala i slosujesz h względem sich ie, 
bi-01:\ że cię Boże związać swój ży\\'ol 
z brudasem i nicm\w iadomionym. 

. l cśli masz wrodzuną. syslcmn lycz­
ność w zajQciacJ1, aknrn.Lność w pl'tity, 
lnbi sz ład życia, odsuwaj s ię od nar­
wmiców i bczlndników. Taki bowiem 
lowal'zysz, Lrgo rnd· aju żona hQdr1 dla 
ci0bic wieczną rnęk , · 

.Tcśl iś uczci wy i czyslrgo sl'!'r·a 
slroó jak od zarazy od kłamcy i ohl11d -
11ilrn. Hnczej wybicnij jaw:1ego zbrod­
niarzu. 

.leżeli LraklnjPsz Szlnk0 jako po 
11'1'.Gbę „dnehO\\'lJ" robi c:i ona dohn„ 
w :;el'cn Lym ~a 111 y111 dodajC' :-: ily. Po­
gardza j - a więc s lro1'1- La kim, co Lo 
.gwiżdże 11n poezje" a szlukę µuczy­
Lnje za nprzyjC'm11irnie życin jak sma­
czną polrnwę. 

'\il'eszciP; jeż e li kochasz ludzi , 
t:hoć się i z Lym nic wydajesz, n uspo­
frcznionc twoje sumienie zmnsza cię 
do l.ych i innych społecznych obuwiąz ­
kó\\', zawsze i wSZQdzic odsuwaj siQ 
od egoislów i Lakich, klÓl'zy wst.yslko 
chcą i pott"nfif!. wyzyski"· ać w swoich 
celach. Niech oni 11awcl o I.obie nic 
s łysz11 że . isl11iej csz, nie pn:cczuwaji~ 
w Lobi e szlachdności. 

Olo jcsl sposob unikania zaln1cia 
życia. lt S. 

z 
O Związkach Tkackich. 

łlozwój przemyslu Indowego sla-
11owi jed11ą z do11ioslycl1 :;praw spo­
i ·cznycli związanych z podniesiP-
11H'lll eko1101nicznym naszego kraju. 
l'l'zr111y.·I ludowy u nas jr:sl celem w 
•1iPrn·szy111 s~cregn Z\rinzkciw Lkackich. 
\Vielt• w;irszlalów pracy nic sloi jesz­
cze 1rn wysokości swi>go zadania, nie 
wolne Leż SI} od nslC'l'Ck i wspomnia-· 
nc Zwinzki Lkackie. 

Ze \vzględu na ważne znaczenie 
I ej kweslji dla życia naszego miasla 
i okolicy warto zapoznać się z poglą­
df1111i jak;e znnjdnjcmy w al'Lykulc po­
święconym Le111u za gad 11 i en i u a poda­
nym p1·zez "Tyg. Polski". 

Kreśh"!:c historję powstania związ­
ków lknckich aulor pisze: 

"Tkacze ręczni, kLÓl'y111 organ iza­
cja zwi:izkowa pozwała byl swój po­
lepszyć, skladali się niemal wyłącznie 
z dawnych chalupników, prac11jących 
na „akord" dla fabrykanlów niemców 

i żydów. Wobec przewagi pracy me­
cltanicznej, większość chałupników zna­
łazla się w ciężkiem pólożeniu. Zdani 
na J.askę i nieJoskę spekulantów, do­
szczęlnie wy:wtycb ze skrupu!ów, byli 
oni pt·zedrniolern lrudnego do wia1·y 
wyzysku. Dzier'1 ruboczy lrwał niekie· 
dy 16 do 18 godziu, gruźlica kosUa 
selkami tych "białych mUJ·zynów"; 
swealiug - i lruck syslem srodze 
dawaJ im się we znaki. P1·zedsiębiorcy 
bowiem zmuszali biedaków do kup -
wania l'Zeczy niezbędnych do życia w 
swoieb sklepach, umiejętnym kredytem 
zwiększając ich beznadziejną od siebie 
zależność. Za robocizn~ p1acono za­
zwyczaj towarem zamiast gotówki, np. 
za 5 ulkanych szluk chałupnik otrzy­
mywal 6-tą, klórą musial spieniężać 
u tegoż przedsiębiorcy za cenę nie­
prawdopodobnie nizką. Od przedsię­
biorcy rownież bral chałupuik osnowę 
i przędzę na wąlek. 

Takie warunki pracy wplynęły 
nicslychauie ujemnie na stan fizyczny 
i moralny Lkaczy ręcz.nych, powodu­
jąc wśród nieb zastraszający rozwój 
pija11slwa, degeneracji i przeróżnych 
chorób. Podobne stosunki, jak wiado-

1 !) ) Helena Buchneró"wna. zwolna--g·laclzil moje włosy i twarz. tulił do 
siebie, jak dziecko i szrptał: promyczku mój 
jedyny. A ja g·o calowalarn po rqkach i mó­
wiłam·: toś ty moim pro111ieniem jasnym, osią 
mego zycia, bohaterem snów zlotyclt i czynów. 

Więc ona, jako cz;istka jego duszy, po)­
tlzie, drog·ami przez niego umilowauemi. bę­
dzie bratać wszystkich, słodzić dolę upośle­
dzonych, rozpraszać ciemności, wykorzeniać 
przesądy i zle nałogi. 

~Promieniu~ 
ty mój jasny ••• 

No\Mela. 

c=oo=c 

- Znów go niema-wyszeptała drzące­
mi wargami-znów gdzieś znpewne w kaba­
recie, lub gronie kolegów, wesoło noc spQ­
dza. Dopiero miesiąc, jak tu mieszkamy­
myrHala z żalem-i juz zapomniał o przyrze­
czeniach skla<lanych przed śmierciit rodzi­
com i stał się gluchym na moje prośby tak 
proste i skromn<·, punktualiwg·o przychodze­
nia do domu. 

- Nie kocha nrnie widae wcale -wnio­
skuje rozgoryczona i je<l11ocześnie przyc110-
dzi jej 1rn myśl, że nikt, nikt już .h na świe­
cie pewnie nic kocha. 

- A IIenryk-zaszeplialo jej coś w lq­
ciku duszy-ten wyśniony, nacl życie przez 
ciebie umiłowany, wszak 011 ciQ ko<ilrn. 

·- O pewnie kochn--potwicrdzil<t Wan­
da-wszak (lal mi tyle dowodów. A.eh! dziś 
śniło mi się o nim - przypomnia1a sobie 

Tak, ale to byl sc11, który, jak mgla 
picrzchn~ł i pozostawił tylko jakieś nikł<', 
8lacl y szczęści~1. Błyska w jej myśli naraz, 
by pojechać w tq <lal Sybirską-do Henry­
ka i spyt~ić g·o się, jak ma zye. jak ma wy­
pelnić sobie tę pustkę życiową. 

Zdaje jej sict, że 11a kolana by przed 
nim upadla i zebrała, by dal jej jakiś dro­
g·owskaz, wytknął jakiś cel. 

Bo zcląje sobie zupełnie jasno sprawę że 
on jeden zawladnąl zupcłniP jej istotą, jest 
niewolnicą jego, cz:tstką jego duszy. 

- Ilemyku, gdzieś ty -- wola l>lag·alnie, 
lknj :ie-gdzie? 

Milczenie g·luche odpowia(la na jej bo­
lesne pytanie i miarowe tik-tak zeg·ara. 

Wyobraźnia, jej rozg·or:iczkowana przywo­
łuje Henry Im: oto widzi wyrHŹnie jeg·o wysolnł 
postać, szare oczy, wloR ciemny, liialą płe<~ 
twarzy. A je<lnocześ11ic jak smuga świetla11a 
p1·.zewijaj<1 jej się wszystkie ideały, ukocha­
nia, wskazania llemyka w irni~ których on 
walczył i zn które tnlHCZ<1 <lol~ wyg·rndtea 
otrzymał w udziale. 

Będzi owym promieniem jasnym nie 
dla Henrykłl osobiście, lecz świecić będzie 
brylantem w jego zabiegłlcb - ulżenia cięż· 
kiej doU proletarjatu. 

Jako nauczycielka ludowa, stanie się 
ową pochodnią duchową wioski, siejąc zdro­
we ziarna miłości wszechludzkiej i czynu. 
'['o - najwdzięczniejsze pole, najwięcej za­
niedbane i najwięcej rokujące obtitych 
plonów. 

Opuściła g·łowę nłl ręce. Włosy w nie­
ładzie rozsypały się na nic. Ogarnęła ją znów 
jakby słodka drzemka. I zdawało się Wan­
dzie, że płynie ponad wioską cicllą z ka­
ga1icem w dłoni, im chaty leją się świf!tlane 
smugi, promiennej pochodni, te przeisfa1~zają 
sie w wonne kwiaty, które zbiera i rzuca 
do- stóp nnjrlroższego swPgo uanczyciela, 
wyidC'alizowanego przyjacielH, którym jest 
Henryk. 

A on zato ui:nniecha się do niej miłośnie 
i S7.cpce: „ Promieniu ty mój jasny". 

KO N IE C. 
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mo, panowały w Anglji, \V pierwszej 
kapitalistycznej fazie, zanim przykład 
siedmiu tkaczy z Rochdale nie wska­
zal technice zrzeszonej nowej drngi 
i zanim prawodawstwo nie poczęlo 
sla wiać przeszkód nieogra niczoncrnu 
pochodowi wyzysku z jednej i zastra­
szającemu pochodowi nędzy z drugiej 
lrony. To samo widziano i w Niem­

czech, gdzie niedola tkaczy zosl.ala 
uwieczniona w jednem z arcydziel 
Ilauptrnnna. 

U nas, gdzie na prawodawstwo 
robotnieze liczyć jeszcze nie można, 
slat ię systern zrzeszeniowy w postaci 
spółek wylwórczych i wszelkiego ro­
dzaju kooperatyw jedyną skulccznri, 
bronią, jedyn:~ wlnściwą drogr~ sam o­
pom ocy. Zrozumieli lo tkacze ręczni 
i poczęli grupować się w iwiązki, o 
któt'ych wlaśnic '.mowa". 

* ~: * 
Zasadnicze warunki pomyśl ncgo 

rozwoju zwią.ikó"· polegają na umic­
jęlności łączenia pracy twórczej z no­
woczesną techniką handlową, klórnby 
zabicgala o <'.oraz Lo nowe rynki zbytu. 

„ Wzorowy związek wytwórczy po­
winien mieć na czele, obok ludzi idei 
i dobrej woli , doświadczonego han­
dlowca, znaj;~cego ryuek na wylol, 
wyczuwającego konjunklury lurndlowe 
tudzież najlepsze fródla zakupów i 
sprzedaży, umiejącego operować kre­
dytem oględnie i wylruwnie, slowern, 
czi o wieka, zdoluege wspó Iza wodniczyc 
z biegtości:1 zawodowego kupca. Ta­
kich techników hnndJn jcsl w naszych 
spólkach niewielu, co tl'ż odbija się 
ujemnie na l"07.WOjn i mująlkn zrzeszeń. 

Następnie, polrzcbua jesl również 
pewna tecłrnika umyslowa i moralna, 
klóraby mogla slawić czolo skutecznie 
wrngim zakusom zewnętrznym oraz 
różnym, niekiedy ba1·d7.0 niebezpiecz­
n~·m intrygom ze strouy osób i kóJ, 
niezadowolonych z istnieni:i i 1·oz\I oju 
związków wylwórczyrh. Otóż, jeśli 
nicbl'ak nam na ugól ludzi dobrej woli, 
nalomiasl odczuwać się daje bruk wy­
bitny ·h slL'<1legów1 zdolnych powodo­
wać hufcami zwinzkowców_ 

Z lego, co powiedziano powyżej, 
nie lrzeba zresztą wysnuwać wuiosku, 
że na czele zwil'!r.k6w wylwórczych 
mogą slać jedynie jednostki niepospo­
lile, świclnemi zdolnościami obdarza 
ne, góruj:1ce nad calem oloczeniem. 
Tak nie je t. Wśród robotników i wło­
ścin.n często spotJ ka siQ lndzi rozgar­
niętych, pojmujących Qoskon::de islolę 
wspóldzielczości, wdrożonych, jakby się 
zdawało do lccbniki działa{1 gromadz­
kich, umichcych pracować społem; 
Judzi z którymi niejedno zdzialaćby 
można. Cóż jednak widzimy: zazdrość, 
ambicja, prywata, nic~naski, poraclrnn­
ki, animozj:, waśnie, -1·ychło tamują 
normalny bieg pracy. Wszyscy chcą 
rządzil, a nikl stnchać nic umie_ Ma-

Feljeton. 
Zarhod11i wietrzyk, chocldik wio­

sny zbliżał siQ w wesoJych podsko­
kach ku Pabjnnicom. 

Cichym glose111 pogwizdy\\ al so­
bie sentymentalne aryjki; pieści! lek­
kim muśnięciem mlodziulkie trawki, 
ko!ysa! gałęzie drzew okrylych pącz­
kami zieleni i biegł. 

Aż wpadl wcsoly, uśmi chDięty, 

figlu rny do miasta. 
Ze zdziwieniem rzncil wzrokiem 

w różnych kierunkach, nie fok wyo­
l.m1ial sobie nasz 60 tysięczny gród. 

Ale ponieważ Laki wiosenny wie­
lL"Zyk jest lekkomyślny i dlugo nie lu­
bi zo.slannwiać się nad jedną rzeczą, 
przcfo rozwinął S\Ye powiewne skrzy­
dln i począł unosić się w slronę cen­
trum mia.stu.. 

,Jednak nie dlugo Lo trwało. PJ'zed 
nowym kościolem przyslaną) . 

Przystamtl - i dziwił siQ, dziwił... 
Olo przy plocie olncu1j:1cym świ:1-

lyniQ njrznl kupy niezmiatanego śmie-

GAZETA PABJ AN ICKA. 

terjal ludzki mamy dobry, często po­
nad średnią normę sięgający, ale nie­
stety, niezdolny jeszcze wysiłki, wso­
by i chęci swe koordynown.ć--to znaT 
czy jednoczyć, zespalać, sumować poq 
ha slern wspólnego dobra". 

A olo stor9utowauie braków ja­
kie dają· się zauważyć w większości 
zwi:1zków wylwórczych przemysl u dro­
bne go: 

l) Kierunek naczelny spoczy,rn 
często w rękach ludzi niezaprzecze­
nie dobrej woli, lecz mających słabe 
pojęcie o technicznej i handlowej stro­
nie danej wylwórczości. Niebrak z te­
go powodu dotkJi,Yych często uchy­
bie1i, klóre znieclJęcają jednyi:b i od­
stręczają innych od wspólpracy. 

2) Wadliwa gospodarka tinanso­
wa sprawia, że kn.pital nie wyslarcza 
nawet na opędzenie pierwszych poN 
Lrzcb, jak zakup malerjalów surowych, 
narzędzi i robocizny. 

~) Przyjmown.nic ryczaltem, od 
począlku, nadmiernej ilości cztonków, 
skulkicm czegu inslylucja jeszcze mło­
da nie funkcjonuje z należytą sprn 
wnościa. 

4) "Ignorowanie wal'lo~ci moralnej 
i male1·jalncj poszczcgólnye:h czlonków, 
sknlkiem czego zachodzą 11iekiedy na­
dużycia, klórycli \\' dodalku skontro· 
luwać nich1two, n wyświetlić jeszcze 
trudniej, zwJaszcza przez ludzi niedo­
świadczonych. 

5) Nadmierne prerogatywy czlon­
ków Zarządn, niczawszc idące w pa­
rze z odpowiednie111 pojmowaniem ci;1-
żących na nich obowi:1zkó\\'. 

G) Nadmierne korzysln.nic z kre­
dytu, a zwlaszczu niepokojąca sldon­
ność do wyslawiauia weksli, ciężko 
dających się odczuwać w terminie 
wypJat. 

7) Zaciqganie większych poźyczek 
n czlonków Zarr.ądu lnb osób posz· 
czególnyelt. w klllck czego inslylncja 
popnda w szkodli\\·ą zależność od ;jed­
nej luh kilkll jcdnost k. ~ 

8) H11ż11cy brak i11icjnlywy w lc­
clJnice wytwórczej i handlo\\ej i nie­
mniej raż:1ca sklonnuść do szablouów. 
Wywiązuje siQ przez Lo nader szko­
dliwa konkurencja związków, fabry­
kuj11cych lowar ide11lyczny. Islc1l.11ic 
dajmy na to, w miejscowości D. pow­
slujc spólka tkaczy welnianych. Dele­
gat spólki jedzie "ięc do miejscowo­
ści A. H_ i C., gdzie wlaśnie Lnkie 
spólki ogzyslu.i~!. czerpie stamtąd wszy­
stkie p)lrzebne wiadomości co doga­
lunków, cen, źródel zakupu i zbylu­
i pown1ca do siebie. Nowa spólka za­
czyna tedy wyrabiać lo samo i lnk 
samo, jak czynirt w A, 13 i C. I oto 
raJy szereg spóle]{ lkuczy welnianych 
zaczyna wspóJzawodniczyc z sobą 
i wzajemnie sobie przeszkadzać, wzo-

cia. Palrzal więc wielrzyk zn.chodni i 
- dziwi] się. 

Aż olo blysnęla mu oryginalna 
myJJ w gJowie. 

- To pewnie dla mojej przyje­
mności zoslawiJi le śmiecie przy koś­
ciele, mam bawić się pędząc je po nli­
cy: dalej, do zabawy! 

I podrzuciwszy w górę większą 

ilość śmieci, zmiesza! lakowe z ku­
rzem ulicznym i pędziJ je chyżym pu­
lolcm przez miasto. 

Napolkanemu po drodze olytemu 
obywn.lelowi nowego miasta cisnril 
garść śmieci i kurzu w lwarz i śmie­

jąc się z pociesznych skrzywień twa­
rzy jego i spluwn1i. - biegt dalej. 

I pędzi! lumany kurzu przed sobą. 
Rozbawiony, wesoły i śmia!y rzu­

cal falami w przechodniów; zasypywał 
im oczy pyłem, zrywał kapelusze, od­
pinal palla, okryci a. 

Nie szczędzi! nikogo. Id:iccgo 
szybko podlolka zmusza] do trzyma­
nia jedną ręką kapelusza, a dru~ą ~ 
królkiej sukienki: figlarz! 

Wreszcie wpadJ nn rynrk Uklo-
nil się nisko magisll'alowi (sprylny, 

rem sklepikarzy sąsiadujących na je­
dnej uljcy. 

9) Stosowanie a nawel narzuca­
nie ośrodkom przemysłu ludo\Yego 
normy pięciomiesięcznej pracy powin­
no być poniechane, albowiem w tych 
warunkach nie może być mowy o wy­
twórczości poważnej ani rezultatach 
dodatnich. 

W re~zeie - ale to już należ)' do 
władz centralnych, ludzie~ organizacji 
pomocniczych-na.leżałoby wprowadzić 
zwyczaj częstych wycieczek zbi oro,rycb 
do wybitnych ośrodków przernysJu lu ­
dowego w kraju i Z<.tgranicą. Przyda­
loby się leż nam wsr.ystkim większe 
obeznanie z liternlur•i lego przedmio­
tu, z najnowszerni, sLosowanemi już 
gdzicindziej, ulepszeniami techniki, z 
arLykulumi w sprawach zn.sadniczycb, 
pomicszr,zanymi w pismach fachowych 
których zagranicą jest \riele". 

Zapewne niejt>dna z powyższych 
uwag usprawiedliwioną byJaby w sto­
sunku do związków lkackich i nasze­
go terenu przemyslCJwrgo (związki ta­
kie itilnieją prócz naszego miasla w 
Zgierzu, Be!cilulowie, Zelowie i in.). 
Kierownicy l.ych zrzeszei'1 powinniby 
zwróćić uwagQ ua le kwcstje, w razie 
potrzeby wbicrnć glos w prasie. aby 
możliwie dokladuie wyświetlić wszel­
kie wąl.pli\1 ości, brnki, a niezawodnie 
pt·zyczyni :.;iQ Lo do pPslęp11 i pomyśl­
nych wyników pracy zrzeszonej. 

OGRRONił l\IHIGIERZVŃSTWH. 
W nicklórych sla11nclt Związku 

p6lnocno-amcrykai'1skir'go (najprzód ''" 
Prnsylwa11ji) uchwfllono niedawno pra­
wo, mające 1n1 celu poprawQ losu i by­
ln niewrno;'rnych kobiel z Indu, dla 
klMych po sLro11 . mQża-chlcboctawcy 
ulrzyrnanic rodziny slauowi ciężar J>O­
nad sily_ Prawo to wprowadza dla 
wdów slal:1 zapulilogę do wysokości 
12 dolarów (okulo 3~· rnhli) micsiQcz­
nic pn:y jednym dziecku. 20 dn lHrciw 
( .J.0 rubli) przy dwojgu, 28 dolarów 
(fi() 1·ub.) przy Lrnjgu i wreszcie p() ~ 
dolarów (l!l rb.) dla dalszych_ Na rok 
Hlł.J. p1·zeznaczo110 na Len cel l.ylulcm 
próby 200,000 dolarów (..J.00,000 rnb.) 
a gubernator slanu zamianować ina 
inspektorki, których zadanie111 będzie 
badać sumienne polo7.e11ic wdów i ha­
CZllie śledzić, czy nic wc:hodzą z bie­
giem czal-'n zmiany lrnrzyslnc, usuwa­
hcc polrzcbQ dalszego udzie lania za­
po1nóg. 

Pm woda wcy amcryka1"1sey zasl.rzc­
gaj:1 wyraźnie w nstawic, że nio ma 
Lo być zapo111oga o C'hnraklerze dobro­
czynnym, ale l'Odzaj pmsji urzQdni­
czcj za wychowanic dzieci na zdro­
wych i pożylecznyd1 obywa.I.cli. 

\V Da11ji już od 1 stye:znin 1·. b. 
ob.Jwi:pujc prawo podubnc, uchwala-

szelma - zachodni._.) i już nic lak 
śmialo, nie lak figlarnie zbliż1il się do 
koście.Ja. Obejrzał go na. wsze slrn­
ny, pokiwał smutnie glową. i począ! 

przyglądać się zniszczonym przez czas, 
walącym się barjerom. Nic widział 

nigdy i uigdzie lakich ba1·jerck, zapy­
tywał siebie, na co Ln one, i dlaczego 
w Lakim są slanie? 

Ale odpowiedzi nie otrzymnl. 

Odwrócil siQ i ujrzał pompę na 
rynku 7. ogrodzeniem, na widok któ­
rego zachudni wietl'zyk nie wylrzymal, 
lecz wybuchl gtośnym ironiczny1Q śrnie.­
chem. 

Ale ni•~ dtugo śmial się. Olo uj­
rr.aL nu schodkach magislralu człowie­
ka., co palrzał na11 Lak jakby go chcia! 
naLychrniasl ulokownć w jakiri «iasnr;j 
ubikacji, a wielrzyk zachodni lubi 
wolne przestworza. 

Rzncil więc falą knrzn miejskiego 
w sl1·onQ magisl.ralu; zngwizdnąJ na. 
nulę z ,,Pajaców" i pobiegł w boczne 
ulice - zwiedzać rniaslo. 

Ale humol' Jego prysl. Zewsu1d 
palrzaly 1111 J1iego nirdbalst.wo i brnd 
a on jaku .znchodui" nic Jubil I.ego. 

){g 31. 

ne w d_ 29 kwietnia 1913 t'. W myśl 
tych przepisów każda wdowa, posia­
dająca majątek, nic p1·zcnoszący 1.600 
rubli, z doliczeniem 200 rb. na każde 
dziecko nizej lflt 14 i mająca docho­
dy, nie przewyższające dwócli trzecich 
sumy, zwaluiaj:1cej od podalku w da­
ucj gminie, z doliczeniem l'ównie7. 200 
rb. na każde dziecko niżej lat 14, ma 
prawo do stalogo wsparcia. na rzecz 
dzieci· w wysokości naslępującej: po 
.J.0 rubli na dziecko do dojścia 2 lal, 
po 32 rb. - do 12 lal i po 24 rb. -
do 14 lal. W wyjątkowych wszakże 
wypadkach zapomoga może być wy­
placnna nż do 18 roku życia sieroty. 
Zapo1noifa La cofoiQla zoslaje, gdy wdo­
wa powlórnic wychodzi za mąż, gdy 
prowadzi życie niemora lne, bądź też 
otrzymuje wsparcie z funduszów do­
broczynności publicznej, lub z kas po­
mocy, wyj:1~vszy wypadki, kiedy la. po­
moc oslatn1a dotyczy kalek, chorych 
ślepych, głuchych, dolkniętych cluo~ 
niczną grnźlic~, obląkanycb, cpilepl.y­
ków i t, p. 

Wyplata zapornoµ-i o<'lbywa się 
kwartalnie, lub miesięcznie z góry. 
Cii;:żar fi na n sowy wsparć spadfl w po­
lo wie na skarb, w polowie na gmi119, 
w klórej wdowa ma stale zamieszka­
nie. Hada miejska obowi~zana jcsl do 
ścislcgo konlrolowania stanu mnjri,lko­
wego każdej ubjega,h_ccj sirJ o wspar­
cie wdowy zarówno w chwili wnie­
sienia podania, jak i później, a gló­
wnie baczyć winna, aby zapomog:i 
llbracana byl·a na użyl.uk dzieci, 1ia 

nrlpowicclnir ich ulrzynrnnie i wycho­
wanic_ 

Stowarzyszenie „ Ciułacze". 

Pod adresem stowarzyszeń 11ienięin ych. 

Świeżo zn wiązane Slowunyszci'1 i0 
"Ciulaczc", pragnąc zgrnmadzić wszrl­
kie malerjaly, dolyczqcc propagan<'ly 
oszczęd11ości p1·zcz sl.ow. picniężnr, 
zwraca siQ do zurzqdciw lych sl.owa­
rzyszc:'l'1 kló1·e d:;:i~ilalno:ić laką już prn­
wadz:1, z gorącą prnśbq o nades.ln.nio 
stosowanych u sicbic- wzo1·ów drnków, 
odnzw i l. µ., a lakżc kl'ótkich sprn­
wozdai'1 z prac w Lym zakresie p()d 
n dresem Zarzr~du Slow. "Ciułacze", 
Warszawa, ul. Chmielna M 13. 

re A L E N D A u. z V u. 

Wschód słońca o. 6 111. OO r. Wschód ksiQżyca o. a 111. 06 pn. 
Zach~d „ o. 7 m. OO pp. Zachód „ g.11111. 12 r. 
Długość dnia oodz. 13 m. 59. Przybyło dnia oodz 6 m. 22. 

Dziś: Bogumiła W., Apolonjusza M. 
JutrJ: Przowo<lnia. Tymona M. 
Pon iedziałek: Sulpirjusza i Serwiljana M. 
Wtorek: Anzelma B. W. D. K. 

WidziaJ walące się p.loly, brudne, odra 
pane domy, CL1chnące rynszloki. 

Aż oto na jednej z ulic ujrzaJ­
śród drzewek jakimi lam byly obsa­
dzone chodniki - drzewko złamane 

brulalni c. 
Usychało. A da lej widuialo ki lka 

miejsc pustych, na których widocznie 
dawniej rosły również drzewiny, d!!.iś 

jednak l;i1n ich nie było. 

Il I a czego .lamif)_ d rzr" k<1~ Dlaczr­
go nie dba,ją o lo, aby w miejsce 
uschniQlycll czy polamn.nych sadzić 

inne~ 
Tak pytaL siebie wielrzyk wcho­

dnL I dlugo stal, myś l a.I, ale odpo­
wiedzi iw Le pylania znaleźć nie móg!. 

flej, hej, wiclrzyku zachodni co 
byśly rzeki, gdybyś mógJ w gJ:1b 11a­
szych mieszkań przc•mkn::ić; gdybyś 

zajrzeć mógl w ukt-yLH Lajniki ró7.nych 
iusl.ylucji naszych gdybyś poznał nic­
klórn sprawy i sp1·awki nasze - co 
byś rzeki~ Ęalf. 



KRONIKA~§§§§§§~ 

~~MIEJSCOWA. 

Rekolekcje. OLrzymujcrny wiado­
mość, że w dniach 18, 19, 20 i 21 
b. m. w kościele św. MuLcuszn. na Sta-
1·ym Mieście o godz. 7 wieczorc111 od­
będf! się C:wiczenia rekolekcyjne, kLó­
rym przewodniczyć będzie ks. Cyrnski 
rcdakLur .I l'Zewodnika Ka.tolickiego". 
\V poniedzia!ck i wLorek będą zn.­
Jll'Oszcni księża do slucha11ia spowiedzi. 

2(5, 28 i 29 b. m. o godz. 7-cj 
wieczorem ks. kanonik Gh~barLowski 
znany w W;uszawie kaznodzieja \vy­
glosi szereg ko11l'cre11cji w Lymżc ko­
ściele św. MaLcusza. Spowiedż 29-go 
wieczorem, zaś Komnnja ogólna na 
Mszy św . nasLępnego dnia n godzinie 
JO-ej rano. 

Osobiste. Lekarz miejski dr. Fran­
ciszek Jarni1] ski z powodu wyjazdu na 
:;Ln.l.e z Pabja11ic opuści! zajmowane 
sL;1 nowisko, 

Polnicni e ubowi;izków lekarza miej­
i;kiogo wJożo110 na dr. lg1Jact'go Bl'O­
ni cwski ego do czasu nowej n orni 11ac·ji. 

Z Tow. Naukowego. ,fuLro o 
godzinie fi-ej i pól po polndniu p. Lu­
dwik Wlodck wyglosi ODCZYT 1H1 LC'-
111at: „Emigranci polscy w Stanie 
Parany i sąsiednich w Brazylji'', 
a wiQC mowa będzie przPważnic o 
cmigl'acji l'Olncj. 

llędzic Lo drugi i osLaLni odczyt 
o emigracji, daj:ic; s lucbnczom bardzo 
i 11 L<'rei;n,i:lc:1 caiość warn 11 kriw i znn­
czcn iu 1rnszego wychodźl.wa. Prelekcja 
będzie' i lus L1·011·una przezroczami. 

Z Kółka rolniczego .. l 11Lrn I n h. 
m. bezpośrednio po 11aboże1'1slwic od­
bQdzic s ir~ 111icsięcz1w zcbrnnie Kólkn 
w sa li Slrnżackiej. 

Wspólne kasy chorych. W obe­
c11ości inspeklora fabl'ycz110go odbylo 
siQ już kilka posicdzci'1 wlaściciC'li l'a­
fJryk nrniej szyc h, Z<lh·ntlniają ·yh od 20 
do 200 roboLników, w celu po.l:1cze­
nin się we wspóln:b kasę chorych. F'a­
bryk Lych jest w naszym mieście oko 
lu ..i.o, z 2000 mni ej więcej rnboLników. 

W przyszlyrn tygodniu projckluje 
sir. zebranie wszysLkich wJaściciC'li 
owych fabryk, w celu wyb1·a11ia Za-
1·ządu z poŚl'ód pl'zedslawici li lyclt:i.r 
fabryk, puczem mah '11aslq.pi: zebrn­
nia 1·obolnikó11·, lak że wkrótce spra­
wa Lit zostanie w czyn wpl'owadzona. 

Brak pieczywa. Nigdiic zdaj0 s ir. 
pickal'ze nic święluj:i Lnk dingo, jak 
w naszym mieście: olo ciwarlek 11hic­
gly byl siódmym dnic1n z l'ZQdu, w 
klól'ym nic moźna bylo dosiać p1cC'zy­
wu. W ciągu 5 dni nie piekli piekarze 
z powodu świ:!L, a 2 dni oslalnie w 
nieklól'ych piekan1iac:h z powodu re· 
pel'acji pieców. .lesl Io niclslyehana 
anornalja, aby w ciągn lygodnia po­
zbawiać I udu ość co dz i en n ego i 11 iczbęd­
ncgo poźywienia. Wszak nic lrn.żdrgo 
sLać na pieczywo domowe! 

Teatr. Lódzlrn trnpa pod dyrc­
kc,h p. K5i•1żkn wysil).pi w naszym 
m icścic 2 razy. 

Jutl'O dan:i: bądzic komedja w :~ 
aktach Hachn. p. L. .lliszp<l1'1slrn mn­
chu", w poniedzia,lek znś farsa w ~l 
aktach p. L. .Czcl'wona maska" E. 
Godarda. Pl'zedslnwicnia odbr.cłą siQ 
w sali Domu Ludowego. PoczQi<'k o 
godzinie 8 ej wieczorem. 

Z sądu. SQdzia pokojn slrnzal 
Pclrnnclę .Juszczak. na :i micsif1<'e wiQ­
zicnia zn kradzież w jnnnnrk anlalka 
piwa w restauracji na SLal'ym Rynkn. 

Z Kraju. 
Z UlJB. PTOTHKOWSKlE.T. 

O Sprawy szkolne. W lych 
dniach w Piotrkowic zwola11a będzie 
pod przcwodnicl\\'cm naczelnika dy­
l'ckcji naukowej, rz. r .. st. Biclnjcwa, 
konferencja z udzialem inspeklo1·d\\' 
szkol guberni Piulrko\\'skicj, '" celu 

GA ZE TA PAR JA N I CK A. 

rozważenia sprnwy ograniczenia czasu 
wakacyjnego w szkołach z 10-u do o-u 
Lygodni. 

O Budowa g·machu t•ządu gu­
bernialnego. W p10Lrkowskich sfo­
rach urzędowych, w porozumieniu z 
minisLerjum spraw wew11QLrz11ych, 
powslal projckL budowy w Piotrkowie 
gmachu wlasncgu dla rz:1du gubernial­
nego na placu, nnll'żącym do zarz;!du 
poczLowego, pulużonym przy ul. Gu­
bcrnalorskieJ. 

O Nowa ha.uda zbó,jecka. \\' no­
cy 9-go b. m. w lesie w okolicy Sn­
lqjowa w g11b. piolrko\\'skiej dwaj ban­
dyci napadli na wracaj<1ccgo z Piolr­
kowa do Sulejowa Nowaka, zaslrzclili 
go i zniewolili jego 18 I. córkę, kLór:1 
również zamordowali. Woźnica, kló­
ry u111kn:1l do miasLa, oznnjmil, że je­
dnym z bandyLów byl niejaki Dabncl, 
klól'y przed zubojslwcm po\\'icdzial do 
Nowaka: .Masz za moje lrzy lula! " 
Slown. te mają zapewne Jączność ze 
sprawą, w klórej Nowak zcznawal na 
niekorzyść Dabnela, oskarżonego o ra­
bunek. W spl'awic lej Dalmcla ska 
zano na :l lala rol arcszla11ckich. 

Hand yci obrnbowali po d rodz<' 
kilkn przejcżdża.ii1cycb i puścili się w 
dalszą drogQ ko1'1mi. 

\V pi:!Lck w nocy policja prowa­
wadzila psa policyj11cgo z Zawiercia. 
l'ics .Olik" zaproll'ndzil. slraż zic111sk•! 
do l:i su w I\Iu1·m1·a1'1cu, gdzie w subo­
lQ l'a110 slraż11icy dojrzeli dwu pudcj-
1·z:lllych osobników. Sp0Lka11i dali do 
slraż11iktiw kilka si rzalów, 11a kLórt• 
sLl'ażnic:y odpowiedzicli rówuie:i. sl t·zn­
lnmi. Ha11dyei uciekli z lasu. Puśeig 
byl bczslrn l.cczn y. 

PiC's .Olik" zaprowadzil nasl.t,:1rnie 
polir·ję rlo wsi l\[11l'owanicc, do chaty 
Adallrn H.adomskil'go, i rzncil s iQ 11a 
niego. Arcszlowauy H. przyznaJ siQ, 
że zngrnżouy śmicl'cią udzieli! gośc·iny 
Dahnclowi i jego Luwarzyszowi. 

o godzin ie n-ej wieczorem llan­
dyci wLal'gnęli do kancclarji zal'z:idu 
gminy w llQc·mic., zastrzelili W<ijLa Ha-
1·a11 kiC'go, zrabowali z kasy kilkascl 
l'i.i.; nasLQpnie poszli do karc:tmy, " ' 
klórcj s l.0rcnyzowali I O oi;cib i znibo­
wali im picni;~dz0. Gdy do knn·w1y 
wszedl podci'.m; napadu slrnżnik ziem­
ski Kin, bandyei wsl,rzelili go i odjr­
elrnli. 

w llil'ClZiC'IQ j)l'ZCd polnd11il'lll 
p1·zybyl do Sulejowa p. gnbernalor 
piol 1·kowski , z oddzinJcrn policji i 
wojska. 

W cdl 11g os Lal nich wiadomości, ban­
tlyci ])l'zcdos lali się do gub. rado111skiej. 

Wyznaczono fiOO rb. zn schwyta­
nie 11iPbe1,p iccz11cgo bandyty. 

O Ludność miast gub. t>iotr­
lrnwsłciej. Do dnia ~.+-go i;l.ycznia 
I fl L;~ roku ludność miasl guberni pioLl'­
kowskirj przcdslnwialn siQ \\' n;1slQpll­
j:1cych cyfracl1: Piotrków - -t.0,147 
mieczka11cciw, HQdiin - f>fi,OIB miei;z­
kn1'1cow, lfr'wzi11y - 17,108 m., Zgierz 

21,5:31 rn.; Lask -- (5,800 m.; Lódź 
- 460,882 111.; Noworndomsk-17,887 
m.; Pabjanicc - 47,8fl8 111.; Sosno­
wiec - 120,:{21 m.; To11inszów 
3(1,888 m.; 1 :a wa - D,137 m. i Cz<:­
slocllowa - 80,5!17 mieszka1'tców. 

H.azem w 12 wymienionych mia­
stach µosinda gubernia pioll'kowska 
032,l GD ludności. 

Z HÓŻNYCll STHON. 

O Deputa<',jn ma1·,jawiclrn. l'ismn 
donoszą, że ocl pcwllego czasui bawi:i, 
w PeLersbUl'gn przeds tawiciele sekty 
marjnwickioj: Jan Kowalski (arl'ybis-
1rnpJ w lowarzyr,;lwic o. Feliksa i djn­
koua Filipa. 

Wcdlug informacji "Warsznwskn­
jn Myśl", celem pobylu clrpulacji mal'­
jo.wickiej w Pelcrsbnrgu jesl roz:lrzy­
gnięcie kwcslji b:tdź catko\\·itego po1:t­
czenia siQ marjawiLów z kościołem 
p1·awosławny111, bądź Leż w o, latcc~z­
no~ci kanonicznego uzależnienia się od 
Synodn rosyjskiego. 

l\farjnwicki biskup, którego „ War­
szaws ka Myśl" nazy\\a „o. Joanclll" i 
jego świ lu duel1011 na, odwil'dzają. świą­
lynie prnwoslawnc, klerycy zaś ołl'zy­
m uj:} blogosl a 11·ie1'1st 1rn bis ku pn pra­
wosla wncgo. W Synodzie lraktnj:) 
mnrjall'ilchv jako s lnro-knlolików, z 
którymi ko~ciól p1·;11rnsl:1wny jcsl \\' 

lączności. Z Lej racji uznano iż nie­
ma żadnych wa:h1ych przeszkód co do 
polączenia się z rnarjawilami. 

O }'uudac,ja dht siel'ot po ro­
hotuilrnch. Zarząd w ars z. Tow. wz.a-

' jcmnych ubezpieczei'1 od nieszczęśli­
wych wypadków, czyli Związek fabry­
kanLów Króleslwa Polskiego, który co 
rok części przypudaj:1cych członkom 
swojej kooperatywy zwrotów odkłada 
na cele pożyLeczne dla Towarzystwa, 
zaokrąglil wlaściwy kapiLal do 25,000 
rnbli, z kLtirych Lworzy na uparnięL­

nicnie 10-ldnicgo swego islnicnia fun­
dację warsz. Tow. \\·zajcmnycb ubez­
pieczc1i od nieszczQŚliwyc:li wypadków 
dla sieroL po roboluikach. 

Pcocenty od tego l'u11duszu mają 
być przezn:lczonc dla nczniów kursów 
specjalnych zawodowych rzemieśl11i­
czo - pn:omyslowych, prucnjricych \\' 
warszLalach l'abryczuych i l'Zemieślni­
czvch. Picnvsze1]slll'o ma slużvć bV­
IJO.m po zrnarlyrh lub z11iedolęż1;ialyt:h 
do pracy robolnilrncl1, kl.órzy byli za­
jęci 11· l'<lbl'ykach, nbezpiec:zając:ych 
swoich roboLników w 11 skazanrj ko­
operaLywie. 

LJ Lnduość ·warszawy. Według 
o:-;LuL111ego ze ·zy lu "Prac wydziaJu 
slaLyslycznego magisl!'alu m. Warnza­
wy", ludność Warszawy na dzie1't 1-t. 
sLyczuin Hll2 roku wyuosila 8~1,3G!J 
lndzi , w I.cm mQżczyzn i3flfi,li7a czyli 
..J.8,2 pl'or·( 1 11L i kobicL .+25,6Hli czyli 
fi 1,8 proc:. \VedJug wyznania ludność 
dziclila sig w sposób naslępujący: ka­
lolików -t.o!J,:)5(), marjawitów 1,8.J.G, 
ewang'likriw 14,88 1, kalll'inciw 2,..J.(if>, 
pntwosla11nyth B2,fl-17, :i.ydów 2fJ7,H77. 

O Polączc11ie \Visly ze sLncjami 
kolt i żelaznych w Warszawie docho­
dzi du sku l.leu, a Io z Lych ll'zględów, 
że bndown prujekLowanej odnogi na 
koszl skarbu bc.:dzie rciw11ież korzysl11a 
dla kolei Nadll'iśl:111skicl1, ho będzie 
<ława la dochód. \Vc ding obliczenia 
zarz:!d11 kolei, _urzyszla odnoga bccdzie 
llliala dla przewnzu okofo H,000,000 
pnd. lad1111kchv. Odnoga dlugości J 
wiot·sl., rozp<l('znit' się od slucji Pru.gn 
(11:1 Pt•lcowiźnie) kieruj;ic się ku brze­
gowi za lllosl.em kolrjowym, gdzie ma 
hyc'. zlrnduwnnu przysl ai'1 I runzyLowa. 
Odnogn będ:t.ic pusiadaln Lory szero­
kie i Wf!ZkiC:", aby kolej W. \V. rciw-
11icż mogla z niej korzyslae. 

O Sta1ysiylrn pijat'1shvn. We­
dlug świeżo ogloszo11ych pr'.l.ez gló11ny 
zal'z:!d duchudów nicslulych inforrna­
',ji, spożycie wódki wzrnsLtt i absolu­
tnie i stosunkowo: w roku l!lO!l wy­
piLo 85,8 milj. wiader wódki; 11· roku 
WlO już 90,3 milj. wiadcl', w roku 
Hlll nl,fi milj.; w roku UJl2 '.l.as OG,5 
milj. wiader. 

Według zaś oblicze in. 11a 1-µo 
miesik<uica przypada w rnkn 1 ~lOfl 
0,!ifi wiadra wypilcj wf1dki; w l!llO 
roku - 0,5() wiad1·a; w lfHJ roku -
O,liO windrn; w rnku 1D12 zaś 0,li2 
wi:ulra. 

O Aresztowanie. Pan Tadeusz 
Kot.Nski ze SLawu w gub. Cli0llllskicj 
ia zag-aje11ic w charaklcrze prezesa ra­
dy ogól11cgo zebrania czlonków slowa­
rzy. zen i a spożywczego "Pomoc" w 
Chclmie pl'zcmówieniem w języku pol­
skim, skazany zosl.al adminisLrncyjnie 
na f>OO rb. kary lub :J miesiące wię­
zienia. W soboLę arcsztoll'ano p. Ko­
zerski0go w wykonaniu powyższego 

rozp lll'z:1tl zen i a. 

O Tow. rozwo,jn 1>rzemysłn, rze­
miosł i handlu. Dnia 25-go b. m. o 
godzinie 8· ej wieczore111 1\· sali SLo­
wnrzyszcnia Techników (Wlodzimicr­
ska 5) odbędzie się wal n zebranie 
czlonk<'1w Towarzystwa. 

Plu·ząd t•k d·lienny obcj1nnje spra­
wozd::rnie zarz:id11 i wybory 10 C'Zlon­
ków zarz:tdu. 

O Nowy most. Trzeci mosL w 
Warszawie zostal za Nujwyższrm ze­
zwoleniem nazwany u10st.em CC'saria 
l\Iilrnlaja U. 

O Oil ez wa lrnlrn1.ystó w n nas. 
Hakatyści pmscy do Lego slop11ia nie 
lnępuj:1 sir. 11ic;1,cm, że odezwami swl'­
mi ośmielajf1 się obdnl'Z:lĆ nawcL oby-
1rnlcli naszpgo krnju. 

Oto 11· \Varsznwic nieklóriy po­
lncy o nnzwisknch nie111i<'<·ldeh olrzy­
nrnli pall'joly(:zuą odeZWQ od .Osl-
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markenwcrein 'u", z lytoJem .za Bi­
smarcks GeburLstag", aby zapisywali 
się z powodu 100-letniej rocznicy urn­
dzin lego wroga polaków w szeregu 
hakalyslów. 

Odezwa pełna jest rozmailych 
in~ynuacji i wymyślań na polaków, 
ornz molywujc potrzebę zabezpiecze­
nia kresów wschodnich od ataków 
polaków. 

U Hała o p. Birnonuma. W ga­
zelach żyduwskich wre i kipi z powo­
du usl:wienia p. Birnbanma ze stano­
wiska dyrygenta orkieslry w ~,ilhar­
mo11ji. 

„Momc>nl" pisze: .Latwo sobie 
wyobrazić, jak warszawska Filliarmo­
nja będzie wyglądała pod dyrekcją 
kandydaLa anLyserniLow, zwłaszcza gdy 
Jfilharmonja straci swą siiQ przycią­
gającą dla żydów, którzy stanowht 
większość odwiedzających wszystkie 
koncerly ". 

O Uoralna ocl110wiedzialność rti­
daktorów z Warszawy. Na leu cieka­
wy Lemat odbyJo się zebranie dysku­
syjne w Tow. LileraLów i Dziennika­
l'zy. Pl'zeważylo wyraźnie zda.nie, iż 
kio)'ownicy pism są odpowiedzialni za 
szkody prywal11e i publiczne, spowo­
dowane przez wswlkie arLykuJy pisma, 
zal'ówno pc1dpis~llle, jak i nie. Reda­
kLol'zy ponoszą również ndpowiedziu l­
n ośC: za wszystkie wykroczenia prze­
ciwko moralności publicmej, dobrej 
slawic jednosLc>k i etyce, które popeł­
nione zoslan;:i. na lamach ich pism. 

Opicnijąc si~ na lym zaJoźeniu, 
CZQŚĆ zebrania przyznawała redakto­
rom prawo do czynienia zmian w na­
desJunyclt arlykufach. 

Her!. Prószy1iski, przewodlliczący 
zcbrnnin, podniósł sprnwQ, iż redaktor 
winien odpowiadac nicLylko za lreść 
pisma, ale i za ogJoszenia. l'ogl11d ten 
spoi.kal się z silnym proLeslern więk­
szo~ci. Kilku rnówcow wykazało, iż 
cenwrnwanie ogloszeń przez redakcje 
jesL rzeczą niemożliw:1 ze względów 
lechnicznych, i dział ogloszc1I powi­
nien b 1 ć wyraźuie oddzielnny od dzia­
ln redakcyjnego. 

O Skn)) Jcolci łódzl<iej. Minister 
komunikacji, Huchlow, oświ.tdc'.l.yl po­
slo11 i NickrascHl'O\\ i, źe wykupienie 
przez skarb kolei l'abryczno - łódzkiej 
zdecydowane zostało bez apelacji. 

Skup kolei tej ma nastąpić, jak 
donosz11 znowu pisma pelerslrnrbkie 
dopi l'O 14 slycznla lfH5 r. 

O W nocy (j b. m. w wiciu dziel­
nicach w Lodzi policja dokonala re­
wizji i areszlownn przeważ11i e wśt·ód 
sl'e1 robotniczych. Osadzono w aresz­
cie pl'zeszlo GO osób. 

O Karn prasowa. Picl'wszy nu­
mer, nowo _powslalt•go tygodnika p. 
n. „Slraźnica ", urząd do spraw pra­
sowycl1 poleci! skonfiskować, nakla­
dając jednocześnie rb. 1000 kary 11a 
\\'ydawnictwo. Konfisknla i kCJra wy­
mierzone są za Lreść prospeklu 
wspomnianego numeru. 

[] Jforn aclministracyjna. Sol­
ty•m wsi Jabloil, w pow·. włodawskim, 
Burllomieja Czyźcwskiego, skazul admi­
nistracyjnie gubernator chclmski na 
:50 rb. kary lub miesiąc areszLu, za 
noszenie pierścionka z orzelkicm pol­
skim. 

O Ze Zdnt'i. kiej Woli. Warszaw­
ski generał-gubernator nie zatwierdziJ 
projeklu zaprowad;rnnia oświetlenia 
elektrycznego w Zdui'i.skiej Woli. Mo­
tywem do niezatwierdzenia proj klu 
posłuży Jo to, iż oferta be1·li1'1skiego Tow. 
elektrycznego uznana zoslala za nie­
dogodną dla miasta. 

Ze Świata. 

X Nietyłrnluośe. ,'lynnn sprawa 
urz~dnika konsulatu rosyjskiego, Pie­
lrowa, który został nielitościwi pobi­
ty, aresztowany i odwieziony do szpi­
lala dla wnrjatów, bierze zupełnie nic· 
przewidziany obrót. Jak dowiaduj 
się gazela "Hnsskoje SJowo" od ad wo-
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kala, który prnwadzi sprawę, sprawa 
przeciwko winnym znęcania się nad 
Picll'owem zostanie prawdopodobnie 
umorzona, a to skutkiem tego, że mi­
nist r sprnw wewnętrznych nie pozwa­
la ua pochui-nięcic do odpowiedzial­
ności sądowej głównego wino \rnj ey ­
ża.ndarmu Machonina. Minister komu­
nikacji ze swej strony, otrzymawszy 
akta śledztwa w sprawie pociągnięcia 
do odpowiedzialuości służby kolejo­
wej, umorzyl śledztwo na mocy przy­
slugnjąc go mu prawa, jako zwierz­
chnika oskarY.onych. 

Położenie oskarżyciela prywatne­
go Pietrowa w procesie stało się wy­
soce nienormalne i ciężkie, ponieważ 
- pt•ócz niemoiności uzyskania spra­
wiedliwości Pielrow sum stał się 
oskurionym: wytoczono mu sprawę o 
znieważenie służby kolejowej podczas 
pt'lnieniu obowiązków. 

L1'inal iście nieoczekiwany: drago­
mana Cesarskiego konsulatu rosyj. kie­
go pobili funkcjonarjusze policji kole­
jowej, ogłosili go za warjata, trzymali 
w kal'lnnie bezpieczeństwa, a polem 
wszy:-;tkiem„. pociągnęli do odpowi~­
dzinlności za znieważenie osób nrzę­
dowych. 

X Sensncyjnn 1·t1wizja w fnl.lry­
ce tytuuiu. W wielkiej fab1·ycc pe­
lersburskiej lyluniu Sznpocznikowa 
bez przerwy przeszło przez 24 godzi · 
ny lnvata t·ewizja z rozporządzenia 
sędziego śledczego. Zabrano wszystkie 
książki i dokurnenly z lal pięciu: na 
tłwóch wozach wywieziono z fabryki. 

o G 
Tanio, dobrze a nawet bez pieniędzy 

• ·­-~ 
:111111 
(,) .s o 
E 
·-• •o 
" GI 

Powszechnie znan:1 firma 
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S1>rze11nj e nn 
sezon 191'1 r. 
li o w o ty Jl y 
roworow • 

I Szo owe, wyścigowe i damskie 
O najpierwszych w świecie wypró­
&. bownnych angielskich marek B. 
~ S. A. •rriumph, Raleigh, lł,udge­
ł Withort i OUMONDE po nic-
• bywalc przystępnych cenach a ln-

kże na warunkach rozplaty do g 30 miesięcy, pocz:! \\"SZY od 3 rl.l. 
o 50 kop. miesiQcznie. Ceny go-
Cli' tówką od 75 rubli. 

Najwi~kszy dom Aulomobilowo-
1 Rowerowy 

i "The New Maison-Ormonde" 
Oddział w łodzi, Spacerowa N~ 40. 

Cenniki bogato ilustr. bezpłatnie. 
W niedziele i święta magazyn 
otwarty od godz. 9 rano do 5 p.p. 
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ZAKŁAD BLACHARSKI 

a. 3Curowsfłi 
Pabjaniae, ul. haska 76 :;~w~ki~;o 
Przyj 111uj o ' szolkle roboty w oho· 
dzl}oo w v.nkre11 blnohnrstwn, oraz 
kryQie Jlll}ll} ł 11m11rownulo. Roboty 
wykonywam solidnie. Couy nizkie. 

GAZETA PABJANICKA. 

\Ved!ug nBirż. Wied.", fabryka będzie 
musiala zaplacić skarbowi przeszło 
miljon rubli, jeżeli skonstatowany zo­
stanie' fakt, że banderole na wyro­
bach tytuniowych nic odpo"·iudaly 
rzeczywistej wartości tytuniu, ł. j. na 
wysokie galonki lyluniu naklejano ban 
derole tanieli gatunków. WedJug pra­
Wi.l kara wynosi dzic· sięć razy więcej. 
niż cena uominalna. Przypuszczają, że 
rewizja jest wynikiem denuncjacji ro­
botników. W czusic rewizji obecny 
by! glówny właściciel fabryki, były 
wiceminisler handlu i przemysJ u, Ti­
mirnzjew. 

X Echa refo1·my włościai1skiej. 
"Grażdanin" w oslalnim numerze na­
pada ostro na wydawnictwa kijow­
skiego okręgu naukowego z okazji re­
formy włościańskiej w Królestwie Pol­
skiern. \.Vydawniclwa le pełne są na­
paści na polaków i rozpowszechniane 
są między katolikami w gubernji chełm­
skiej. 

X Pogrzel.lnne instytucje. W nie­
dzielnym numer·ze "Dzien. Petersb." 
znajdujemy godny zaznaczenia artykuł 
z powodu decyzji senatu, zamykającej 
oslatecznie szereg instytucji polsJdc:h 
i katolickich na Podolu. Ta żalubna 
lista pogrzebanych naszych instylncji 
kullnralnych wiuna - zdirniem cytowa­
nego organu-zwrócić na siebie uwa­
gQ całego społeczeństwa. 

Zamknięto nawet slowarzyszenie 
słllźących im. św. Zyty, oraz ochrnnką 
katolicką w Charbinie'. 

Ł o s 

Z ZAGRANICY. 

+ W środę o godzinie 8-ej wie­
czri1·cm zmarł we Lwowie nagle na 
uda!' sercowy hrabia Adam Golueho­
wski, marszaJck krajowy Galicji . 

+ Ubezpieczenie od głodu. W 
czasach gdy drnżyzlla ogólua zmusza 
ludzi do wylęieuia 11·szy;;Lkich si! dla 
zaspakajania najpierwszych s11 oich po ­
l1·zeb, gdy jednocześnie z tym cm igra­
cja ludu ze wsi do miasla powiększa 
w nieb armię ludzi bez pracy polęgu­
jąc tym nie nędzę, ale już i bez lego 
wzrastającą drożyznę na specjalną uwa­
gę zasluguj11 te wszyslki e sposoby, ja­
ki mi ludzie starają się życic sobie 
ula twić. 

Jednym z lakich ulaLwic11 jest bal'­
dzo rozpowszechnione.obecnie we Fran­
cji ubezpieczenie od głodu· 

Ubezpieczenie lo jcsl obliczone 
gtównie na robotników i na wa1·stwy 
najmniej zamożne. 

Polega ono ua lem, iż slnieje ka­
sa, pobierająca od swoich członków 
pól franka (20 kop. miesięczni<"). Czło­
nek kasy płaci te 20 kop. stale w czn­
sie1 gdy ma zarobek, a wzamian za 
low razie poslradania pracy olrzymu­
je bezp.laLnie dla siebie i dla całej swo• 
jnj rnrlziny lyle clilebn, ile im go pu­
lrzcba ... 

Dzięki lcmu ubezpieczeniu, za lak 
minimalną sumQ, w dniach ciężkiego 
pL'zymuso\\'ego l)ezroboci a rol.Jo I.ni km o­
żc dostarczyć dzieciom swoim lrj pinr\\'­
szej podslawy życia i wie, że prąnaj-

z E N 

~APE~u~~YA ~I/sl{rnfł Z~ K~ Z!ellń~kiJe 
lfllr ŁODŹ, MIKOŁAJEWSKA 39 1JQ 

Poleca nu sezon duiy wyb6r kapcluny stomkowych oraz sztucznych kwla. 

tów do kapeluszy I wo7.on6w. Przyjmuje: Kl<; do fasonowania I przeróbki. 
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Wódek Krajowych i Zagranicz. oraz Towarów Kolonjalno-Spoiywczych 
1STANISŁAWA PRZYBYLSKI EGO (00052·28) 

PABJANICE, ULICA DŁUGA M 44. 
Poleca Szan. Publiczonsci na nadchodzące święta powyższe 
artykuły w nejlepszym gatunku i wyborze po cenach nizkich. 

~echaniczna ~anuf. fabryka wyrobów bawełnianych i półwełnianych „ 
J. SZOSTAKA w TUSZYNIE 232-52 16 

GLÓW Y SKLAD vv LODZI 11.l. PIOTRKOWSI-i:A :1"12 3l. 

POLECA: Skórę angielską, Kaneja, Kolorado. Belma, Kolombja, Strajgan, Oublej, Transwal etc. 
Geny bardzo nizkie. Sprzedaż hurtowa l detaliczna. 

Dr. MED. J. SZWRRGWlłSSER 
Lóc.lż. PIOTRKOWSKA 18 

Choroby wewnętrzne i nerwowe. 

Speejalistn ehorób: żołątlkn, kiszek i prze­
młnny nrnterji (cukrowa, podagra, otyłośc, 
i t. d.). Niezbędne dla djagnozy analizy 
chemiczne i bakterjologiczne wydzielin i 

krwi w laboratorjum własnem. 
Przyjmuje od 11-1 i od 5 - 7 i pól po poł 

Skład K. Waltera i S~ w Pabjanicach 
przy ulicy US KIE J obok stacji Towarowej, 

po~iada duty wybór W~&"ln drzewa, owsa t antrn-

cytu przedniejszych gatunków. Sprzeda:! na miej-

scu i z dostawq do domów po cenach możliwie 

pnystępnyeh. Zamówienia przyjmuje się równiet 

w mies~k11niu przy ulicy KOś<;rELNEJ N1 11. 

NOWO - OTWORZONY 
S K L E p a A L A N T E R v J N o ·!::< 

N O R V M B E R S K t.c-:, 

fłl. GEitIGfłOWSl{A i S-ka ~ 
ŁÓD:i:, ANDRZEJ A 2."' 
Poleca na r1adchodzące święta po cenach niz­
kich, stałych galanterję. męską, damską idzie 
cinną wstążki. halki, zabawki dziecięce, kar­
ty pocztowe oraz resztki jedwabne na bluzki. 

UWAOA: Wielki wybór haftów zagranlcz. 
i krajowych po cenach konkurencyjnych. 

Od 1 O L'pca b do wynajęcia trzy -g I r. . pokoje z kuchnią, 
gaz, wygody, I-sze piętro, front. Długa 36. 

Nowootworzony Kantor Najmu Służby 
Stary Rynek .N'2 17. Stuzące i dziewczynki 
od 11 lat do posługi dostaną natychmiast 
zajęcie. ( 13-6) 

mniej do czasu lepszej doli „chleba 
powszedniego" dzieciolll i rodzinie nic 
zabraknie. 

Cały Len pomysł jcsl tak riiesJy­
chanie jprusl.y i lalwy do wykonania 
a korzyści jcgu s ą lak IYidotznc·, iż 
zdaje się, że dla urzeczywistnienia go 
wszęrlzie Lylko inicjatywy i dobrC'j \\'Oli 
potrzeba. 

+ W Abbazji odbyt się zjazd 
auslt-jackiego i wJoskiego prezesów 
ministl'ów. - Głównie miala być oma­
wiana sprawa Albanji. 

OFIARY. 
W dniu swych zaślubin Amalja i Kon­

stanty llammer składają na ewangielicki 
dom starrów i na Ochronkę Katolicką po 
rubli 10. Pabjanice dnia 13/lV 191 1~ roku. 

Z ostatniej cli.wili. 

Z Tow. Naukowego. Proszeni 
jesteśmy o zawiadomienie czlonków 
i czlouki1'1 chól'u Tow. Naukowego, że 
najbliższa próba odbędzie się w nad 
chodzf1cą środę o zwyklej godzinie. 

Pożar. Wczo1·aj wieczorem oko.Io 
godz. I O wybuch-I pożar w niezamiesz­
kanym przez , nikogo cirewnianym do­
mu przy ul. S-go Rocha .N2 10. Straż 
ogniowa pożar umiejsrowiln, nic do­
]JUSzczaj:}c do doszczęl.ncgo spalenia 
i ocalając si1sicclni dom, kLrii-y jnż zn­
czą,J się palić. 

I A. 
KRA WlEO MĘSKl 

J. GA BRY JANCZYK 
Nu 9==NIEMIECKA==N11 9. 

Wykonywa wszelkie roboty wcho· 
dzące w zakres krawiectwa mę• 
skiego starannie i gustownie. 11111: 

OENY BARDZO PPZYSTĘPNE. 

WYŹSZA SZKOŁA KROJU I SZYCIA 

,,Józefiny'' 
Nagrodzona nn wyHtnwie JJJ"ncy kobiet 
w Wnrsznwle-złotym mcd11Io111. w nol­
gji - 1H·cbrny111 i 1ly)llo111om 11z111u1i11. 

~ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 34. ~ 
Kursy wyższe i niższe. Metoda kroju po­
dług svstemu francuskiego i angielskiego. 
Grunto-wna nauka pasowania, mierzenia 
i upinania. Dla początkujących przygoto­
wawczy kurs szycia. Przy szkole duża pra­
cownia sukien, gdzie uczenice nabierają 
wprawy i gustu. Po złożeniu egzaminu w 
Cechu uczenicP. otrzymuJą patenty cecho­
we lub świadectwa prywatne. Kursy wie­
czorowe dla pracujących pod osobistym 

kie run ki em wlaściridki. 

Na miejscu duży wybor manekinow 

W N• d • I d 12 b zgubiono zło-18 Zie ę . . m. tl} brnnso1utkę 
v. grnnutom idąc ulicą Tylną do Nowej do 
domu Hermana Preissa. Znalazca zechre 
oddać za nagrodą do domu Gustawa Preis­
sa na ulicy Tylnej (3-1) 

? • 

Tak, jak pan czyta 
to ogłoszenie, tak 
czytaliby inni pań• 

akie ogłoszenie. 11 

? • 

PROGRAM. .,... Od· Niedzieli 19-go do "Po;iedzlałku 20 ... go l{wletnia włąaznie . .,. PROGRAM.!!i 

DZIENNIK GAUMONTA, kronika ostatnich wydarzeń. mm DZIENNIK EOLAIR, kronika ostatnich wydarzeń 

fok uinq Dli~i~iele Dramat. Daniel w rowie lwów::~:~ 
A W AN TURA W PRZYKŁADNYM M AŁZENSTWIE, komedia-farsa w 2-ch częściach. 

Zmiana programu we Wtorki i Soboty. Początek przedstawień w dni powszednie o godz. 7 wlecz. w niedziele I święta o godz. 3 po połud. = Dyrekcja. 

Za Redaktora i Wydawc~ St. STEFAN. W drukarni St. Stefana, Zamkowa 11. 




